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Gazeta Rzeźnicka
jedyne pismo polskie poświęcone zawodowi rzeźnickiemu, masarskiemu 

oraz sprawom handlu i chowu bydła, koni, nierogacizny, dziczyzny i drobiu.
W ychodzi co poniedziałek, środę i sobotę z ilustrowanym  dodatkiem  niedzielnym  „DOM  i RODZINA“ .

Przedpłata  wynosi: W  Poznaniu i na pocztach kwartalnie 2,25 mk., z od­
noszeniem do domu 2,50 mk., miesięcznie 0,75 mk.; z odnoszeniem do domu 
0,83 mk. — Pod opaska do Austro-W ęgier 4 kor., do Królestwa Polskiego 
2 rb., do Ameryki 1 doi. kwartalnie. — „Gazeta Rzeźnicka“ zapisana jest 
w 5. dodatku pocztowego cennika gazet (Postzeitungspreisliste 5. Nachtrag 

pro 1914 u polnisch Seite 38.)
A d res  R edakcy i i A d m in is tra cy l —■ ■ ■ ...........

„Gazeta Rzeźnicka“ , Poznań, (Posen ) W. 6, ul. W ielka Berlińska (Gr. Berlinerstr.) nr. 76.
—  ■ ■■ — -----  T e le fo n  nr. 5573.

Ceaa og ło szeń  i Za wiersz petytowy jednolamowy 25 fenygów.— Re­
klamy za wiersz petytowy 50 fen. Rabat przy ogłoszeniach nad 50—100 
wierszy 5 procent, nad 100—250 wierszy 10 proc., nad 250—500 wierszy 15 proc. 
nad 500—1000 wierszy 20 proc., nad 1000 —2000 wierszy 30 proc., nad 2000—3000 
40 proc., nad 3000 wierszy 50 proc. — Przy ogłoszeniach stałych ćwierćro- 
cznych 33Vs proc., półrocznych 40 proc., całorocznych 50 proc. rabatu. Zmiana 
tekstu dozwolona. — Dla szukających pracy wiersz petytowy 15 fenygów 
netto. — Dodatki obliczamy po mk. 12.— za tysiąc. — — — — — — —

Konto czekow e w e W rocław iu  (Bresłau) nr. 7283. 
w e  W iedniu  — W ien  (A. Kłóskowski, Posen) nr. 145378.

Wszystkim swoim abonentom oraz ich żonom, skoro bez własnej winy ulegną wypadkowi, powodującemu śmierć lub zupełną nieudolność 
■------------------ -------------------------do pracy, wypłaci Wydawnictwo „Gazety Rzeźnickiej“ 300 marek gotówką. -

Czwartek, 18-go. 
Piątek, 19-go. 
Sobota, 20-go.

Marka i Marcelina. 
Serca Jez. Gerwaz. 
Florentyny, Julian.

Długosław. 
Bożysław. 
Bogna św.

Tary na bydło i nierogacizny w Berlinie.
^ ® r Tin, środa 17. czerwca 1914. (Urzędowe sprawozd. telegr.)

Na _sprzedaż wystawiono: 372 sztuk bydła rogatego.
w tem 270 szt. buhai, 47 szt. wołów, 55 szt. krów i jałó 

; wek, 2631 szt. cieląt, 1521 szt. owiec, 14577 szt. świń.
B y d ło  ro ga te . Płacono za centnar

a  W o ły  waB' żywel wagi m7sa
jt) ;pelnom., utucz , najprz., kt nie chodź, w jarz. 
o ) pełnomięsne, utuczone w wieku 4—7 lac
c) młodsze, m ięs, nieutucz. i starsze utucz.
d) śred pas. młode i dobrze pas. starsze lepsze

gorsze
B. Buhaje.

a) pełnomięsne, wyrosłe, najprzedniejsze -
b) pełnomięsne, młodsze - - - -
c) sred. pas. młodsze i dobrze pąs. starsze

C. Jałówki i krowy.
a) pełnomięsne, utuczone, najprzedn. jałówki
b) pełnom., utucz., _ najprz. krowy do lal 7
c) starsze, upas. kr i mniej rozwiń, mł. kr. i jat.
d) średnio pasione krowy i jałówki
e) mało pasione krowy i jałówki - 
D. Bydło m ało pasione m łodociane -

Cielęta.
a) najwyborn. ciel. tucz. (Doppellendery) -
b) najprzedniejsze cielęta utuczone - - -
c) średnie ciel. utucz, i najl. ciel. od cyca- 
9) poślednie tuczone cielęta i dobre od cyca

Owce.
tuczone jagnięta i

T u c z o n e  w 
młodsze skopy

c) średnio żywione skopy i maciorki

Świnie.
a) tłuste, przeszło 3 centnary żywej v 

pełnom. szl. rasy i krzyż, od 240 —333

mniej niż 160 funtów żywej

mk. mk.
47 -49 81-84

— —
43-45 78-82
40-42 75-79

44-46 76-79
40-42 71-75
35- ; « 66—72

44-45 73-75
41-43 72-75
38-40 69-71
33-36 62-68

-3 2 -6 6

- 75-90 107-129
- 55 -58 92-97
- 48-53 80-88

40-46 70-81
34—41 62-75

r n i:
- 44-47 88-94
. 40-44 80-88

33-38 69-79

v. 42-44 53—55
. 42-43 53-54

41 -43 51—54
40-42 50-52
38-39 48-49

e) mięsiste
fł maciory _ _ _ _ _ _

Przebieg targu.
Bydła rogatego spędzono bardzo mało. Wszy­

stek towar wyprzedano dość gładko. Cen nie noto­
wano; wyżej podane w naszem sprawozdaniu są z 

1 zeszłej soboty.
Targ na cielęta rozpoczął się spokojnie, a zakoń­

czył powolnie. Ceny doznały znów zniżki. Doppel- 
endry spadły o 5 mk„ lepsze sztuki utuczone o 3 

111 „ średnie i poślednie o 2 mk. na centnarze żywej 
Wagi.

Owce. Tuczonych skopów nie było można wy­
przedać, chociaż dowóz był bardzo mały. Notowa­
nia pozostały z zeszłej soboty.

Świnie. Ceny cokolwiek poszły w górę. Pła­
cono za wszystkie gatunki — z wyjątkiem macior 
-— o 1 mk. wyżej.

Na ta rgow isku  s tw ie rd zo n o  p rzy  końcu  za ra zę  
Pyska  i rac ic , w sk u tek  te g o  ryn ek  zam k n ię to  i 
W zbron iono  w yw ozu ,

B y t o m ,  G órn y  Śląsk, 16. czerwca 1914.
Spędzono: 110 sztuk bydła rogatego, 48 cieląt, 520 świń, 

0 skopów, 0 kozę.
i Płacono za: bydło rogate 34 — 42 mk., cielęta 48 -55 mk., 

świnie 40—44 mk„ tuczne 45—47 mk., skopy — mk. 
P r z e b i e g  t a r g u :  Dosyć ożywiony.

 ̂ Targowisko bydła chudego d  Friedricbsfelde.
Friedrichsielde pod Berlinem,

17. czerwca 1914.
Targ na świnie.

Spędzono: 408 świń i 683 prosięta.
Płacono w handlu hurtownym: Warchlaki 7 do 

8 miesięczne 40—50 mk., 5 do 6 miesięczne 30—39 
3 do 4 miesięczne 22—29 mk., prosięta 9 do 13 

tygodniowe 17—21 mk., 6 do 8 tygodniowe 11— 16
marek.
, Przebieg targu: Interes powolny, ceny zniż­
kowe.

Wschód słońca: 3 min.
3 *
3 „

39,
39,
39,

zach. słońca: 8 min. 23 Wschód księżyca: 12 min. 34, zach. księż.: 3 min. 17
8 » 23 „ „ 12 ,  46, ,  „ 4 „ 31
8 - 2 4  .  _ 1 2, „ „ 5 „ 47

U rzęd ow e sp raw ozd an ie  z  ta rgo w isk a  w  Poznaniu.
Poznań, środa, 17. czerwca 1914.

Spędzono na targ: 55 szt! 941 świń, w tem 
- prosiąt.

44—46
39-43
35—38

40-42
36-40

spędzono na targ: 55 sztuk rogacizny 94
— świń chudych, 238 cieląt, 17 owce, 0 kóz,
Razem 1251 sztuk zwierząt.

A .  W o ł y .  płacono :
a) pełnom. opasy, najw. wart. rz. kt. nie chodź, w jarz. —
b) pełnomięsiste opasy, 4-letnie do 7-letnie - - - - —
c) młode mięsist. niedopasione oraz starsze dopaś. - - —
d) średnio karmione młodsze i dobrze karm. starsze - 35—38

B . B u h a je .
a) pełnomięsne, wyrosłe, najwyższej wartości rzezalnej
b) pełnomięsitto, młodsze -
c) średnio karmione młodsze i dobrze karmione starsze

C . J a ł ó w k i  i k r o w y .

a) pełnom. upasione jałówki najwyższej wartości rzeźn.
b) pełnom., upas. krowy najw. wart. rzeżn. niżej 7 lat
c) starsze upasione krowy i jałówki słabo rozwinięte
d) średnio karmione krowy i jałówki 30—34
e) licho karmione krowy i jałówki 20—22

D . L i c h o  k a r m io n e  b y d ło  m ło d o c ia n e

E . C ie l ę t a .
a) t. zw. „doppellendry“ wybornie upasione - - . .
b) cielęta wybornie upasione -
ej śiednie cielęta upasione i wyborne sysaki - - - _
d) poślednie cielęta upasione i dobre sysaki - - - _
e) liche sysak i...................................................................

F .  D ó jk i.
a) pierwszej k l a s y ........................................Za sztukę —
b) drugiej k la s y ............................................. za sztukę -
c) trzeciej k la s y .............................................Za sztukę -

O w c e .  ( T u c z o n e  w o w c z a r n i : )
a) tuczne jagnięta i tuczne młodsze owce - - - - -  _
b) star. skopy tucz , gor. jagn. tucz. i dob. żyw. mł. owce 43- 4:
c) średnio żywione skopy i owce - - -  - -  - -  - __

Ś w in ie .
a) tuczniki ponad 3 cent. żywej wagi - - - - - -  42—44
b) pełnomięsiste od 240—300 funt. żyVej wagi - - - 42-44
c) pełnomięsiste od 200 -240 funt. żywej wagi - - - 40 -43
d) pełnomięsiste od 160—200 funt. żywej wagi - - - 39—42
e) mięsiste poniżej 160 funtów - - - - - - - -  - 36—39
f) maciory i wieprze - - -  - -  - -  - -  - -  38—41
W arch lak i - - -  - -  - -  - -  - -  sztuka pc 
P ros ią t - - - - -  - -  - -  - -  - -  para pQ

Sprzedano świń za centnar żywej wagi 8 szt. po 45 mk.> 
51 po 44 mk., 94 po 43 mk., 223 po 42 mk., 72 po 41 mk., 
45 po 40 mk., 26 po 39 mk., 11 po 38 mk., 5 po 37 mk.,
3 po 36 mk., 1 po 35 mk., 12 po 32 mk., 1 po 31 mk.

Targ był na świnie ożywiony, zresztą spokojny.

Targ na Dydlo i n i w «  we Wrocławiu.
Wrocław, Środa, 17. czerwca 1914. (Własne spraw, teł.) 

S p ęd zo n o : Pozostało z zeszłego targu:
a) 1210 sztuk bydła rogatego, a) 33 sztuk bydła rogatego,
b) 2730 „  świń, I b) 106 „ świń,
c) 1043 „ cieląt, : c) -  „ cieląt,
d) 135 „ owiec. j d) 64 „  owiec.

Płacono za centnar
A. W oły

85
58-62
50—55
43-47
35-40

a) pełnom., utucz., nąjprz., kt. nie chodź, w jarzm. 42—4,
b) pelnomsne, utuczone w wieku 4—7 lat -
c) młod., mięs, nieutucz. i star. utucz -
d) średnio pas. mł. i dobrze pas. starsze -

B. Buhaje.
a) pełnomięsne, wyrosłe, najprzedniejsze -
b) pełnomięsne, młodsze -
e) średn. pas. młod. i dobrze pas. star.

C. Jałówki i krowy.
a) pełnomięsne, utuczoue, najprzedn, jałówki
b) pełnom. utucz. najp. krowy do lat 7 -
c) star., upas. kr. i m. rozw. mł kr. i jałówki
d) średnio pasione krowy i ja łów ki
e) mało pasione krowy i jałówki -

D. Bydło mało pasione młodociane.

wagi Żywej wagi mięsa 
mk.

74-79 
67-73 
60-66 

-6 0

mk.
O

37-40 
30-33 

-2 7

42 -4 4  72-76
40 -41 73 -7 5
37-39 74-78

40-41 
37-,40 
32-34 
23-27 

23

70-72
69-74
64-68
51—60

48

Żarłoki

co z poprzedniego targu 
Płacono za centnar żywej

Sosnowiec, 16. czerwca 1914.
Targ na świnie. Spędzono i 

pozostało wynosi razem 1200 sztuk, 
wagi:
Ś w in ie : a) tuczniki ponad 3 centnary żywej wagi - 44— 17
b) pełnomięsiste od 240 —300 funtów żywej wagi - - 42—44
c) pełnomięsiste od 200—240 funtów żywej wagi - - 40—42
d) pełnomięsiste od 160—200 funtów żywej wagi - _
e) pełnomięsiste niżej 160 funtów - - - - - - - _
f) maciory i kiernozy - .........................................  .  35—39

Przebieg targu: Średni. Wybrane sztuki płacono do 48 
mk. za centnar wagi żywej.

Chicago, 16. czerwca.
Smalec na lipiec - 

„  „ wrzesień
mięso w ieprzow e na wrze 
żeberka na wrzesień - 
okrasa short ribs sides 
Dowóz świń na zachodzie - 

z tego w Chicago
Notowanie za smalec, żeberka, świnie i okrasę rozumieją 

się w dolarach i centach za 100 amerykańskich funtów, czyli 
90 funtów 350 gr. naszej wagi. Ceny za wieprzowinę rozumieją 
się w dolarach i centach za bareł (barrel =  beczka) 200 funtów 
czyli 181 funtów 200 gr. naszej wagi. 1 dolar =  4,20 mk.

16. 15.
- 10,05 10,15
- 10,20 10,327»
eń 19,95 20,25
- 11,427» 11,52'/»
11,00-11,50 11,00- 11,627,

101000 93 000
16000 40,000

Ceny na świeże sadło, słoninę, brzuchy itd.
ogłaszają największe firmy w każdym numerze po- 
niedziałkowym „Gazety Rzeźnickiej“ na co zwraca­
my naszym czytelnikom uwagę.

49-52 84-90
40-44 71-79
33-40 66-80

m i.)
47-50 92—98
37-42 80-91
30-33 60-66

41-43 51;—54
40-42 51—54
39-41 51—53
38-40 49-52
35- ; « 45—49
42— 44 51—54

Cielęta.
a) najwyborn.ciel. tucz. (doppellendery)
b) najprzedniejsze cielęta utuczone
c) śred. ciel. utucz, i najl. od cyca -
d) poślednie tuczone cielęta i dobre od cyca
e) poślednie cielęta od cyca -

Owce. (A. Tuczone w  owczs
a) tuczone i młodsze skopy - * "
b) star sko., gor. tucz. jagn. i dob. żyw. mł. mac.
c) średnio żywione skopy i maciorki -

B. Tuczone z pastwiska.
a) tuczone jagnięta - - - - - -
b) mało pasione jagnięta i owce -

Świnie.
a) pełnomięsne od 240—300 funt. żywej wagi
b) pełnomięsne od 200—240 funt. żywej wagi
c) pełnomięsne od 160—200 funt. żywej wagi
d) pełnomięsne mniej niż 160 funt. żywej wagi
e) maciory i kiernozy - - - - - . “
f) tłuste, przeszło 3 centnary żywej wagi - 

Przebieg targu powolny, na świnie, cielęta bardzo powolny.

Essen, 15. czerwca.
Spędzono 121 wołów, 476 krów i jałówek, 201 buhai 

4950 świń, 28 owiec i 822 cieląt.
Płacono za centnar żywej wagi:

W o ły  1 1) pełnomięsne, upasione do 7 lat 51— mk. 2) młode 
niedopasione i starsze upasione 44—46 mk., 3) młode średnio 
pasione i starsze 44—46 mk., 4) kiepsko pasione każdego wieku 
35—40 mk.

K row y  i ja łó w k i : 1) pełnomięsne. upasione jałówki 
— mk. 2) pełnomięsne, upasione krowy do 7 lat 44 — mk., 

3) starsze, upasione krowy i mało rozwinięte młodsze krowy 
i jałówki 38—41 mk., 4) kiepsko pasione krowy i jałówki 28 do 
32 mk.

B uhaje : 1) peinomięsne, opasowe do 5 lat 45 —46 mk., 
2) pełnomięsne, młodsze 39—40 mk., 3) średnio pasione młod­
sze i starsze 32 -34  mk.

O w c e : 1) młodsze skopy i upasione jagnięta 47-49 mk.. 
2) starsze skopy upasione 38—40 mk., średnio karmione skopy 
owce (maciorki) — mk-

C ielęta: 1) doppellendry 72—80 mk., 2) dobrze upasione 
58—62 mk., 3) średnio upasione 52—57 mk., 4) kiepsko pasione 
40 — 50 mk.

Świnie: 1) pełnomięsne lepszych ras i ich krzyżowań 
do l 1/* ro k u --------mk., 2) mięsne 40—43 mk., 3) mniej roz­
winięte oraz maciory i kiernozy 32 -  40 mk.

P r z e b i e g  t a r g u :  Targ był na cielęta powolny, na
świnie bardzo powolny.

Przepowiednia pogody 
na czwartek, 18. czerwca 1914.

Przeważnie pogodnie, za dnia parno przy lek­
kim wietrze zachodnim; opady deszczowe małe lub 
żadne.



Walne zebranie związku rzeźnickiego
na rzeszę niemiecką

w Gdańsku, dnia 24. i 25- czerwca 1914.

(Ciąg dalszy).
W numerze z zeszłej soboty podaliśmy pierwszą 

część spraw objętych porządkiem obrad. Dzisiaj 
przystępujemy do dalszych wniosków i rezolucyi, u- 
chwalonych na walnych zebraniach okręgowych.

IV. Wady bydła i nierogacizny.
11. Rezolucya okręgu dla Hesyi i Nasawii:
„Okręg wyraża swe ubolewanie, ze dotąd nie 

znalazły uwzględnienia słuszne żądania zawodu rzeź- 
nickiego w sprawie rozszerzenia listy głównych wad 
bydlęcych. Kontrola bydła rzeźnego dokonywa się 
ze względu na zdrowie ludności. Koszty i straty, ja­
kie z tej kontroli powstają, ponosić muszą rzeźnicy, 
natomiast hodowcy bydła najmniej na tern cierpią. 
A  właśnie oni mogą się starać o większą zdrowot­
ność bydła, potrzeba im tylko dodać zachęty przez 
rozszerzenie listy wad głównych, uprawniających 
handlarzy i rzeźników do żądania odszkodowania za 
bydło niezdatne na rzeź.

12. Rezolucya okręgu nadelbiańskiego:
„Okręg nad Dolną Łabą stwierdza z ubolewa­

niem, że uchwalony na zeszłorocznym zjeździe zwią­
zku rzeźnickiego wniosek o rozszerzenie listy wad 
głównych nie doznał u rządu uwzględnienia.

Zawód rzeźnicki ponosi z roku na rok wielkie 
straty z powodu niezupełności listy wad głównych 
u zwierząt rzeźnych. Okręg stawia wniosek, ażeby 
zarząd związku i w tym roku wysłał do kanclerza 
petycyę o uwzględnienie w liście głównych wad na­
stępujących chorób: Węgry u bydła rogatego, wod­
na puchlina, czerwonka i pomór świń, odór płciowy 
i rybi. Prócz tego przy gruźlicy odpowiedzialność 
za straty ponosi hodowca i wtenczas, gdy jedna 
czwarta wagi rzeźnej jest niezdatną do użytku.

Te żądania poparły wszystkie zjazdy okręgowe.
13. Okręgi: Prusy Wchodnie, Meklenburgia, Tu­

ryngia, Nadrenia, Westfalia i Sasko-Anhalt stawiają 
następujący dalej idący wniosek:

„Rozszerzające się zapalenie śledziony u świń, 
zawierające wielkie niebezpieczeństwo dla hodowli 
świń w Niemczech i dla zaopatrzenia ludności w mię­
so, oraz niebezpieczeństwo zarazy dla rzeźników, 
zmusza związek do stawienia wniosku u rządu pań­
stwowego,

1) o zarządzenie środków zaradczych przeciw 
rozszerzeniu zapalenia śledziony,

2) o wciągnięcie zapalenia śledziony do listy 
wad głównych.

14. Wniosek okręgu meklenburskiego:
„Do listy wad głównych należy włączyć ciężar- 

ność."
15. Wniosek okręgu alzacko-lotaryngskiego:
„Odpowiedzialność za gruźlicę ponosi sprzedaw­

ca całkowicie,
16. Wniosek okręgu turyngskiego:
„Do listy wad głównych należy wciągnąć wszy­

stkie wady, które po zabiciu bydlęcia stają się po­
wodem zupełnego skonfiskowania mięsa.“

17. Wniosek okręgu turyngskiego:
„Dążyć należy do tego, ażeby hodowcy niero­

gacizny prawnie byli zmuszeni do oświadczenia, ja­

ką paszą były świnie karmione, oraz na drodze pra­
wa zakazać trzeba karmienia świń mąką rybią i 
mięsną.“

18. Wniosek okręgu hanowerskiego:
„Starać się należy u rządu państwowego, ażeby

obory i chlewy u hodowcöyv bydła i nierogacizny 
podlegały urzędowej kontroli weterynarza."

V. Wnioski do ustawy o rewizyi mięsa.
19. Wniosek okręgu nadreńsko - westfalskiego, 

pomorskiego i wyrtemberskiego:
„Przy bydle rogatem  ulegają konfiskacie tylko 

części dotknięte Węgrami, inne części mają być zwol­
nione do sprzedaży."

20. Wniosek okręgu wyrtemberskiego:
„Przy częściowem zapaleniu śledziony może 

być bydlę sprzedane w taniej jatce (na freibance).
21. Wniosek cechu rzeźnickiego w Mühlheim:
„Przepisy wykonawcze do ustawy o rewizyi mię­

sa należy o tyle zmienić, że tłuszcz nieodpowiedni 
do użytku ludzkiego po denaturowaniu należy oddać 
właścicielowi bydlęcia do własnego użytku na cele 
techniczne.

VI. Ustawa podatkowa dla gmin i rzeźni.
22. Rezolucya okręgu hesko - nasawskiego:
„Zjazd związku rzeźnickiego uważa przepis pa-

ragrafu 11 komunalnej ustawy podatkowej, przyzna­
jący gminom prawo pobierania 8 procent od kapitału 

| zakładowego rzeźni publicznych, za niesprawiedli­
wy. Związek nie przestanie twierdzić, że gminy po­
winny pobierać opłaty od używania rzeźni tylko w 
takiej wysokości, żeby one starczyły na opędzenie 
wszelkich kosztów rzeźni, włącznie z oprocentowa­
niem i amortyzacyą.

Okręg poznański stawia wniosek, ażeby w mia­
stach, gdzie targowiska połączone są z rzeźnią, a robo. 
tnicy i urzędnicy rzeźni w dniach targowych zajęci są 
na targowisku, za czynności te z dochodów targowi­
ska wpływały do kasy rzeźni odpowiednie odszko­
dowania, również za używanie wody i światła z rze­
źni. Gminy biorą dla siebie wszelkie dochody z tar­
gowiska, a przytem posługują się personałem, wodą 
i światłem rzeźni. Opłata tychże potrzeb spada na 
barki rzeźników, bijących bydło w rzeźni, co jest 
niesprawiedliwością,

23. Rezolucya okręgu poznańskiego:
„Celem położenia tamy kradzieżom dokonywanym 

w rzeźniach, konieczną jest ścisła kontrola nad oso­
bami wchodzącymi do rzeźni. Koniecznie wydane 
być musi rozporządzenie wzbraniające wchodzić do 
rzeźni, robotnikom i czeladnikom bez zajęcia. Za 
kradzieże zachodzące w rzeźniach bardzo często 
władze miejskie nie chcą odpowiadać, w takim ra­
zie mają obowiązek dokładniejszego czuwania nad 
bezpieczeństwem własności mistrzów rzeźnickich.

Ażeby zapobiedz częstym karom za przekrocze­
nie regulaminu w rzeźniach, zaleca się wydrukowa­
nie odnośnych przepisów i rozwieszenie ich w war­
sztatach rzeźnickich.

(Dokończenie nastąpi).

Zjazd zw iązku  rzeźn ik ów  górn oś ląsk ich
od b ęd z ie  się 28. czerw ca  rb. w M ik o ło w ie . Na po­
rządku obrad: Sprawozdanie zarządu z działalności 
cd 1. 4. 1913 do 1. 4. 1914. — Ustanowienie docho­
dów i rozchodów na nowy rok etatowy, — Ustano­
wienie przyszłego miejsca zjazdu — Wniosek cechu 
gliwickiego w sprawie zmiany paragrafu 11. komunal­
nej ustawy podatkowej (dotyczy opłat za używanie 
rzeźni). — Wniosek cechu katowickiego dotyczący 
wydawania i odbierania książek legitymacyjnych 
związkowych. — Wniosek cechu mikołcwskiego o 
wydanie przepisów prawnych zabraniających osobom 
niefachowym zajmowania się rzezią zwierząt i o ob­
ostrzenie przepisów prawnych co do sprzedaży mię­
sa i słoniny przez niefachowców. — Wniosek cechu 
pszczyńskiego w sprawie uczczenia wiernych i god­
nych pracowników. — Wnliosek cechu tarnowickiego 
w sprawie traktatów handlowych i taryfy celnej. — 
Informacye cechu mysłowickiego w sprawie nadużyć 
przy przenoszeniu mięsa przez granicę w drobnych 
ilościach.

Zarząd związku handlarzy bydła
na państwo niemieckie

energicznie protestuje przeciw rozszerzeniu listy głó­
wnych wad bydlęcych, czego, jak wiadomo — doma­
ga się koniecznie związek rzeźników. Handlarze są 
zdania, że wnioski i żądania rzeźników wyrządzić mo­
gą wielką szkodę handlarzom, gdyż dwie trzecie by­
dła przechodzi przez ich ręce. Hodowcy nie poniosą 
żadnej straty, urządzają się bowiem tak mądrze, że 
sprzedają bydło bez gwarancyi. Wszelka odpowie­
dzialność spadnie na handlarzy. — Zarząd związku 
postanowił wezwać swych członków, żeby zwalczali 
coraz częściej urządzane wystawy bydła opasowego. 
Hodowca przywozi swe opasy na wystawę, tam je 
kupuje rzeźnik, a handlarz wychodzi z gołemi ręka­
mi. — Suma obrotowa handlu bydłem w Niemczech 
wynosi rocznie 6 miliardów marek; niestety przy tak 
ogromnym obrocie nie znajdują należytego utrzyma­
nia handlarze bydła, których razem z personałem po­
mocniczym jest w Niemczech około 40 tysięcy.

Sprawy zawodowe.
Zaraza wśród bydła.

W Prusach Zachodnich pryszczyca coraz bar­
dziej się rozszerza mimo ostrych środków ostrożno­
ści. W dniu 30-go maja urzędowo stwierdzono za­
rażonych gospodarstw w powiatach: elbląskim 28, 
malborskim 63, tczewskim 1, sztumskim 13, kwidzyń­
skim 44, suskim 26, lubawskim 10, brodnickim 8, wą- 
brzezkim 6, toruńskim 43, chełmińskim 16, gru­
dziądzkim 14, świeckim 3.

W Poznańskiem zarażonych jest 11 gospo­
darstw, w Prusach Wschodnich 63, na Pomorzu nie 
ma zarazy, i 1|

Zaraza wśród świń panowała w 61 gospodar­
stwach obwodu regencyjnego gdańskiego i w 35 ob­
wodu kwidzyńskiego.

O dowóz drobiu zagranicznego.
Prezes regencyi opolskie1) nietylko rzeźnikom 

narobił ambarasu lecz także handlarzom drobiu. 
Donosiliśmy już, że wydał on nowe przepisy co do

sposobem mógłby tu wejść opat, jaką dostać się dro­
gą. A gdy wybiła siódma, sama dopilnowała tego, 
by wszystkie drzwi zamieszkałego przez nią skrzy­
dła pozamykano zwykłym porządkiem. Wtedy stu- 
dyowała plany budowy. Oglądała je ona nie poraź 
pierwszy. Gdy ten zamek otrzymała od ojca, pilnie 
musiała więc uczynić wybór, gdy przyszło obrać so­
bie mieszkanie. Środkową część budynku zajmo­
wały same wielkie komnaty, salony przyjęć, balowe, 
jadalne sale, zbrojownie, muzea starożytnych zbio­
rów, galerye obrazów. Cała ta część nie była mie­
szkalną. I z tej części zamku również skryte kręco­
ne schody prowadziły do podziemi. Przeznaczeniem 
tych schodów było prawdopodobnie, by w razie na­
padu na zamek ułatwić zeń ucieczkę. Ale te schody 
zniósł jeszcze dziad hrabianki, a wejście kazał zamu­
rować. Tą drogą więc nikt dostać się nie może do 
zamku. Przeciwległe skrzydło zamku, lewe, było 
ulubionem miejscem pobytu tych członków rodziny, 
którzy życie zasadzali na użyciu; skrzydło to miało 
skrytki, tajne nisze, niedojrzane korytarzyki, połą­
czenia, wybite w grubych murach między pokojami
i piętrami, drzwiczki po za obrazami ukryte. Wszy­
stko to odsłaniał plan architekta. Teodolinda z 
dziewiczą zgrozą uznała, że ta część zamku, pełna 
przejść tajemnych, nie odpowiada wzniosłemu polo­
towi jej myśli. Dlatego też wybrała sobie to skrzy­
dło zamku, którego budowa była najprostszą. U gó­
ry rząd pokoi, zwykłym sposobem z sobą połączo­
nych, na parterze biblioteka, pod nią groby. To 
skrzydło zamku, jak to było widocznem z planu, nie 
miało żadnej innej skrytki, jak wspomniane wyżej 
schody do biblioteki i do grobów.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

MAURYCY JOKAY.

Czarne; dyamenły.
(Ciąg dalszy). Powieść.

— Pozwól mi pani zadać sobie jedno pytanie. 
Skoro pani ze swego pokoju tak często nocą scho­
dzisz do grobów, jak mogłaś przechodzić przez tyle 
drzwi pozamykanych?

Twarz hrabianki zajaśniała tryumfującym uśmie­
chem; przesądna, zdołała odeprzeć zwycięzko na­
tarcie mędrca.

— O! ja temi drzwiami nie wychodzę. Z mojej 
sypialni prowadzą tajemne schody najprzód do bi­
blioteki, a ztamtąd do kaplicy grobowej. Ja temi 
schodzę schodami.

Opat byłby mógł ofiarować się, aby pozostać u- 
krytym w bibliotece; ale poznał już charakter Teo- 
dolindy, której pruderya samo wspomnienie o możli­
wości podobnego środka za ciężką uważałaby obra­
zę. Zwykłą drogą nie dało się tutaj postępować. 
Wiedział o tern opat doskonale.

— Hrabianko, obstaję przy tern, com poprze­
dnio powiedział. Dziś o północy zapukam do tych 
drzwi.

Hrabiankę przebiegł dreszcz nerwoiły.
— Albo wierzysz pani — ciągnął opat dalej — 

w istnienie nadziemskich istot, obdarzonych mocą 
urągania prawom natury, a wtedy mogę ja właśnie 
być jedną z takich istot; albo też nie wierzysz; bym 
ja, proch śmiertelny, mógł coś innego uczynić nad 
to, na co dozwalają odwieczne przyrody prawa, a w 
takim razie musisz pani wynaleźć proste tłumacze­

nie wszystkiego tego, co się wydaje nadzwyczajnem. 
Czarodziejstwo, za naszych czasów, nie jest niczem 
niedocieczonem. Kuglarzy nie palimy na stosach. 
Uważaj mnie więc pani za Paracelsa, a ja postaram 
się zobowiązania swego dokonać, O tej samej go­
dzinie, o której widma zamku rozpoczynają swą or­
gię, zapukam do drzwi pani z temi słowy: „In nomine 
Domini, aperiantur portae fidelium!" W imię Pana 
niech się otworzą drzwi wiernych! Ale nikt, prócz 
nas dwojga, niech o tern nic nie wie.

1 ymczasem błogosławieństwo Boże niech cię 
nie opuszcza, hrabianko.

Teodolindę zdumiewała niesłychana pewność 
siebie w postępowaniu tego dziwnego człowieka, o- 
czarowała ją zupełnie, podbiła. On do niej przema­
wiał z takiej wysokości, że uważała niemal za świę­
tokradztwo najmniejsze powątpiewanie o jego sło­
wach. A przecież przyrzekał niemożebne rzeczy! 
Bo P-^żeby to stać się mogło, A może też on rze­
czywiście jest istotą, obdarzoną nadziemską mocą?...

Hrabianka wyglądała oknem, gdy powóz z obu 
duchownymi opuszczał zamek, i pozostała przy 
niem, dopóki powóz nie powrócił.

Niewieści stangret pokazywał z dumą otrzyma­
ne napiwne. Był to świeżuteńki srebrny gulden; ze­
wsząd zbiegły się dziewczęta i ów przedmiot podzi­
wu przechodził z ręki do ręki. Co za dziw! Z piętna­
stu milionów mieszkańców Węgier, czternaście nie 
widziało w swem życiu srebrnego guldena.

To mi ksiądz! Nie taki jak tamten, który co 
niedziela rozdziela poobwijane w papier czterokrąj- 
carówki między służbę.

Hrabiance czas schodził żółwiem; nie mogła do­
czekać się wieczora. Niespokojna, chodziła po 
wszystkich pokojach i łamała sobie głowę, jakim
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handlu drobiem zagranicznym na Górnym Śląsku, a 
mianowicie co do przewozu przez granicę drobiu 
(gęsi, kur, kaczek itp.). Okazuje się teraz, że te no­
we przepisy obostrzają dawniejsze zarządzenia i ca­
ły handel drobiem zagranicznym utrudniają i ukró­
cają. A jestto sprawa ważna, ponieważ do obwodu 
przemysłowego na Górnym Śląsku przewożono do­
tąd w miesiącu regularnie od 60 do 80 tysięcy sztuk 
drobiu (nie wliczając w to wielkich transportów je­
siennych, które idą głównie do głębi Niemiec). Gdy 
się dowóz takiej masowej ilości drobiu zagraniczne­
go utrudni, okroi, albo zgoła uniemożliwi, to oczywi­
ście odczuje tu cała ludność w obwodzie przemy­
słowym. Środki żywności, a osobliwie mięsiwo, mo­
że znowu podrożeć, a to jest tem prawdopodobniej­
sze, że wielu handlarzy zagranicznych zamierza za­
niechać dowozu drobiu na Górny Śląsk z powodu 
trudności, szykan i podrożenia całego handlu. — 
Byłby rzeczywiście czas, aby prezes regencyi inną 
zaczął „politykę!" Dosyć już wszyscy mają tych 
wszystkich utrudnień.

Zaraza w Berlinie.
Pomiędzy bydłem właściciela mleczarni Winkel- 

mana w Berlinie przy ulicy Joachima wybuchła za­
raza pyska i racic.

Zaraza w Nadrenii.
Wskutek wielkiego rozszerzenia się zarazy pyska 

i racic w obwodzie regencyjnym kolońskim i w sąsie­
dnich obwodach, zakazała władza odbywania targów 
bydlęcych w obwodzie regencyjnym kolońskim do 15. 
lipca rb. Wyjątek stanowią targowiska w Kolonii, 
Siegburgu i Bonn.

Wysokie ceny bydła do chowu.
Gospodarz Mueller w Monnikeborgum sprzedał 

eksportowi bydła de Levie w Oldenburgu 21 cieląt 
po 350 marek za sztukę. Gospodarz Dupree w Ro­
richum sprzedał tejże firmie 9 cieląt po 310 mk. za 
sztukę.

Jak poić konie?
Pomyśli może ktoś, że to zarówno, czy się ko­

niowi da wody przed podaniem paszy, czy też dopie­
ro potem. Otóż tak nie jest. Pewien weterynarz 
z Norwegii, nazwiskiem Marlot, takie oto wypowie­
dział zdanie w tej sprawie.

Zwierzę żywi się nie tem, co spożywa, ale 
tem co przetrawi. Dla tego też należy zwierzętom 
domowym podawać paszę taką, którą one najlepiej 
strawić mogą. Ażeby cel ten osięgnąć, daje się sia­
no i słomę, porznięte na sieczkę, albo też ziarno 
zmielone lub pośrutowane. Trawienie odbywa się 
głównie w żołądku, więc chodzi o to, aby pokarm 
jak najdłużej tam w żołądku pozostał. Gdy się je­
dnak koniowi po podaniu paszy podaje wodę do pi­
cia, natenczas ta woda spycha pokarm z żołądka, 
zanim on się może przetrawić. Stwierdził to ów p. 
Marlot przez to, że badał odchody konia, napojone­
go po zadaniu paszy. Otóż znalazł on tam bardzo 
wiele ziaren owsa zupełnie nienaruszonych. Woda 
spędziła je z żołądka, zanim tenże je zdołał przetra­
wić.

I cóż znaczy, że ktoś swemu koniowi poda ow­
sa) jeżeli go potem napoi? Owies ten, zamiast wyjść 
zwierzęciu na pożytek i zdrowie, w części znajdzie 
się niestrawiony w odchodach i chyba tylko wróble 
nim się potem uraczą.

A więc należy konie poić przed podaniem pa- 
szyj

Nie należy też koniowi, skoro tylko stanie w 
staini, podawać siana i owsa. Koń będąc bardzo 
głodnym, połyka owies, nie żując go należycie. Z te­
go powstają często choroby żołądka u koni, a w 
każdym razie część paszy jest jakby wyrzucona na 
śmieci. Koń powinien najpierw wypocząć, potem 
dopiero może dostać trochę siana, a na koniec owsa.

Co słychać nowego?
Popieranie hodowli bydła.

Komisya agrarna sejmu pruskiego obradowała 
nad wnioskiem narodowego liberała Eckera o po­
pieraniu hodowli bydła. Ecker żądał wyznaczenia na 
rok 1914 miliona marek, na rok 1915 dwóch milio­
nów marek, a na czas od 1916 do 1920 po trzy milio­
ny marek na popieranie hodowli bydła rogatego, nie­
rogacizny, owiec i królików. Członkowie komisyi 
popierali wniosek, ale radzili wstawić te kwoty w e- 
tat rolnictwa, wskutek czego Ecker swój wniosek 
cofnął.

Z Trzemeszna.
Najlepszy strzał do tarczy królewskiej przy do- 

rocznem strzelaniu świątecznem tutejszego bractwa 
strzeleckiego, dał handlarz bydła Henke i prokla­
mowany został królem kurkowym.

Z Wrześni.
Przy strzelaniu do tarczy królewskiej tutejszej 

giełdy strzeleckiej, dali najlepsze strzały mistrz rze- 
źnicki Kuliński i mistrz rzeźnicki Dzieciuchowicz. 
Pierwszy obwołany został królem kurkowym, drugi 
rycerzem.

O gostyńskie dobra poklasztorne.
Pisma tutejsze donoszą, że w obecności prałata 

Stychla oraz pp. dr. Mycielskiego i adw. dr. Dziem­
bowskiego nastąpiło przewłaszczenie dóbr pofilipiń- 
skich na rzecz rodziny Mycielskich, i że na tej pod­
stawie toczyć się będzie dalej proces przeciw rzą­
dowi o wydanie dóbr.
r  W przeciwieństwie do tego doniesienia, „Pos.

,ageblatt‘‘ twierdzi, że wprawdzie miały miejsce w
?'4tek przed tygodniem pewne zapisy natury pry-

«

watno-prawnej, że te zapisy atoli nic nie miały 
wspólnego z przewłaszczeniem dóbr na rzecz rodzi­
ny Mycielskich.

Dalej dowiaduje się rzeczone pismo, że o zwró­
cenie klasztorowi Filipinów dóbr Drzęczewa , Bo- 
dzewka i Błażejewa procesu wogóle nie,ma, że ist­
nieją tylko usiłowania, by na drodze ugodowej załat­
wić rozmaite trudności w sprawie zwrócenia dóbr.
Dotyczy Braterstwa czeladzi rzeźnickiej w Ostrowie.

„Gazeta Ostrowska“ zamieszcza następującą 
wiadomość:

„Tutejsze Braterstwo czeladzi „rzeźnickiej" za­
wiadamia zapomocą zaproszeń, że 14, b. m. „użądza“ 
na Szczygliczce zabawę latową, i zaprasza na nią 
„Wielmożne Państwo.“ Podczas koncertu odbędzie 
się m. i. rzucanie „obrącek." „Dzieci poniżej 14 lat 
wolne." Po koncercie „taniec" do godz. 9. Ze za- 

> proszenia i programu, obfitujących w błędy orto­
graficzne i językowe, wynika, że dano je wydruko­
wać u obcego, jakby nie było w Ostrowie polskich 
drukarni. Braterstwo czeladzi rzeźnickiej składa 
się w olbrzymiej większości z Polaków; w prakty­
ce jednak tego nie okazuje,"

Może by kto z Ostrowa dał wyjaśnienie na te 
wywody.

Ceny mięsa i kiszek id Pofudnioisyck Diemczech.
Cech rzeźnicki w Frankfurcie n. M. ustanowił 

dla swego obwodu obowięzujące od 15. czerwca rb. 
nowe ceny mięsa i kiszek. Podajemy je poniżej ku
informacyi czytelników:
Mięso wołowe za f u n t ...............................0,90 mk.
Mięso wołowe, lepsze kawałki . . . .  0,95 „
Mięso wołowe, od brzucha..............................0,70 „
Rostbif i polędwica z dodatkiem. . . .  1,20 „
Rostbif bez k o ś c i ............................................. 1,80 „
Polędwica bez k o ś c i ........................................2,50 „
Mięso wołowe, koszerne...................................0,98 „
Mięso wołowe, koszerne, lepsze kawałki . 0,98 „
Mięso krowie....................................................... 0,80 „
Mięso krowie, lepsze kawałki.........................0,85 „
Mięso cielęce z dodatkiem..............................1,00 „
Frikando i s z n y c e l ........................................ 2,20 „
Cielęcina k o s z e r n a ........................................ 1,03 „
Mięso skopowe z dodatkiem ........................1,00 „
Mięso w iep rzo w e............................................. 0,70 „
Żeberka i kawałki od k a r k u ......................... 1,00 „
Kawałki od b r z u c h a ........................................0,90 „
Mięso na pieczeń od szynki bez kości . 1,30 „
Mięso na piecz, od szynki ze skórą i tłuszcz. 1,00 „
Mięso na k o tle t.................................................. 1,10 „
Sznycel, frikando i polędwica........................1,50 „
Szynka wędzona z k o ś c ią ............................1,25 „
Szynka wędzona, zw ija n a .............................1,40 „
Mięso suszone (prażone) i słonina . . .  1,00 „
Smalec surowy i przetapiany.........................0,80 „
Kiszka mięsna i hausmacherka . . . .  1,10 „
Kiszka językowa, wątrobianka lepsza,

kiszka szynkowa i lepszy salceson . 1,20 „
Świeża kiełbasa...................................................1,00 „
Wątrobianka i tańszy salceson . . . .  0,68 „

Targ w Krakowie
z dnia 12. czerwca 1914.

Spędzono: 355 sztuk bydła rogatego, 337 cieląt 
i 342 świnie, razem 1035 sztuk.

Płacono za 100 kilo wagi żywej:
B u h a je  55 do 90 kor., w oły  79 do 104 kor., k ro ­

w y  43 do 78 kor., b yd ło  m łod oc ia n e  60 do 86 kor., 
c ie lę ta  61 do 116 kor.

Płacono za 100 kilo wagi rzeźnej.
Św in ie  158 do 166 kor.
Sprzedano na potrzeby miejscowe 857 sztuk, na 

potrzeby zamiejscowe 156 sztuk, za granicę 22 sztuki 
bydła młodocianego.

Ceny rozumieją się bez podatku spożywczego.

Sprawozdania z targów niemieckich.
Altenessen, 16. czerwca 1914,

Dowóz całkowity: 3325 sztuk nierogacizny.
Płacono w handlu hurtownym za p ros ię ta  6 do 8- 

tygodnicwe 9 do 14 mk., od 8 do 12 tygodni 14—20 
mk., od 12 do 15 tygodni 20—30 mk., za w arch lak i 
nad 15 tygodni 30—45 mk., za chude m a c io ry  60 do 
110 mk.

P rz e b ie g  ta rgu : Bardzo powolny, towaru nie
zdołano wyprzedać.

M ONACHIUM , 15. czerwca 1914.
Spędzono: 375 wołów, 68 buhai, 113 krów, 87 

sztuk bydła młodocianego, 896 cieląt, 104 owce i ko­
zy, 8 prosiąt, razem 3855 sztuk.

Płacono za centnar żywej wagi: Woły bawar­
skie 40—49 mk., austryackie 40—54 mk., północno- 
niemieckie 42—50 mk., buhaje 34—42 mk., krowy 
i jałówki 29—45 mk., bydło młodociane 30—34 mk., 
Cielęta żywe 40—58 mk., świnie żywe 40—58 mk,, 
zarzezane 48—64 mk., owce zarzezane 55—72 mk.

Targ na świnie w Hamburgu 
z dnia 16. czerwca 1914.

Spędzono: 4750 sztuk nierogacizny.
Płacono za 50 kilo wagi żywej:
1. Św inie  ciężkie, najlepsze i średnio ciężkie od 

240 do 260 funtów (tara 20 proc.) 41 mk.
2. Towar średni od 200 do 240 funtów i dobry 

towar lżejszy niżej 200 funtów (tara 22 proc.) 40,00 
do 40,50 mk.

3. Towar pośledni (tara 24 proc.) 36,50—38 mk.
4. M a c io ry  I. kl. (tara 20 proc.) 36,00—37 mk.
5. M a c io ry  II kl. (tara 22 proc.) 31,00—31,50 mk.
Przebieg targu: Interes był powolny.

40-45
33-37

mk.
89-91
79-84
72-76

29-31 66-69

Targ na cielęta w Hamburgu
z dnia 16. czerwca 1914.

Płacono za 50 kilo wagi żywej:
1. Dopellendry do 4 miesięcy 80,00—89,00 mk.
2. Najlepsze cielęta utuczone 60,00—65,00 mk.
3. Średnie cielęta utuczone 52,00—59,00 mk.
4. Poślednie cielęta utuczone 45,00—51,00 mk. 
P rz e b ie g  ta rgu : Handel był bardzo słaby.

Drezno, 15. czerwca 1914.
Spędzono: 241 szt. wołów, 398 buhai, 205 szt. krów i ja­

łówek, 0 prosiąt, 422 szt. cieląt, 786 szt. owiec, 1995 szt, świń.
n „ j j „  ■ Płacono za centnartsyaio rogate. wagi żywej wagi mjęsa 

A. W oły. mk.
a) pełnom., utucz, najprz., kt nie chodź, w jarz. 48—50
b) pełnomięsne, utuczone w wieku 4—7 lat 
ci młodsze, mięs., nieutucz. i starsze utucz, 
d) śred. pas. młode i dobrze pas. starsze lepsze

gorsze
B. Buhaje.

a) pełnomięsne, wyrosłe, najprzedniejsze -
b) pełnomięsne, młodsze - 
ć) śred. pas. młodsze i dobrze pas. starsze

C. Jałówki i krowy.
a) pełnomięsne, utuczone, najprzedn. jałówki
b) pełnom., utucz., najprz. krowy do lat 7
c) starsze, upas. krowy i mniej rozwiń, ml. kr. i jał. 33— 37
d) średnio pasione krowy i jałówki - 29—32
e) mało pasione krowy i jałówki

Cielęta.
a) najwyborn. ciel. tucz. (Doppellendery) -
b) najprzedniejsze cielęta utuczone -
c) średnie ciel. utucz, i najl. ciel. od cyca
d) poślednie tuczone cielęta i dobre od cyca

Owce. T u c z o n e  w o w c z a r n i .
a) tuczone jagnięta i młodsze skopy - - 44—48 94—97
b) star. sk., gor. tucz. jagn. i dóbr. żyw. mł. mac. 40—4., »4 - »8
c) średnio żywione skopy i maciorki - -3 7 —39 .3 -/8

Świnie.
a) pełnomięsne lepszych ras do l ’U roku
b) świnie tłuste -
c) świnie mięsne - - - -
d) świnie mniej rozwinięte
e) maciory i kiernozy

- 45-48
- 39-43
- 36-38

- 46-48
- 39-43

24-28

82-86
76-80
70-72

83-86
76-80
68-72
65-67
60-62

- 85-90 115-120
- 58-60 98-100
- 50-56 90-96
- 40—46 81—86

43—44
42-43
42-43
40-41
36-38

P r z e b i e g  t a r g u :  Interes na bydło rogate 
> • - • -6 • • Towar bardzoi owce był słaby, na świnie powolny, 

płacono ponad notowania.

55-56
54-55
54-55
53-54
48-50
cielęte
dobry

||♦|| Ostatnie wiadomości.
Spisek na życie cara.

—  Petersburg, 17. czerwca. Krótko przed przy­
byciem cara do Odesy, pochwyciła tajna policya 
(Ochrana) anarchistę zaopatrzonego w bomby dyna­
mitowe i materyały wybuchowe. Anarchista ma 
spólników, na których policya zrobiła bezskuteczną 
obławę.

Pożary.
—Lyttich, 17. czerwca. Wczoraj po południu 

spłonęła tutaj wielka przędzalnia wełny. Trzysta 
robotników zdołało się wyratować. Kilka osób zna­
lazło śmierć w płomieniach. Wskutek popłochu i 
tłoczenia wiele osób odniosło ciężkie rany.

— Moskwa, 17. czerwca. Skutkiem eksplozyi 
wybuchł pożar w fabryce grzebieni celuloidowych. 
Płomienie w krótkim czasie objęły wszystkie zabu­
dowania. Z gruzów i zgliszczy wynoszą popalone 
ciała robotników. Właściciel fabryki Kamiński i 
czterdziestu robotników odnieśli ciężkie rany. Dużo 
osób odniosło lżejsze poparzenia.

Turcya obawia się wojny.
— Konstantynopol, 17. czerwca. Minister spraw 

wewnętrznych złożył z urzędów gubernatora Darda- 
nelów i Sandżaku, oraz jego zastępcę i gubernatora 
w Ajwalii, gdzie zaszły prześladowania ludności gre­
ckiej. Grekom zapewniono wszędzie swobodny i 
bezpieczny pobyt. Wszyscy turcy, którzy się dopu­
ścili wykroczeń zostaną surowo ukarani. rzywo z-
ców aresztowano.

Położenie w Albanii.
— Wiedeń, 17. czerwca. Wojska rządowe za­

czepiły powstańców przy klasztorze Nademga.  ̂ y 
nik walki dotąd nie wiadomy. Żołnierze skarżą się 
na brak żywności i opieki lekarskiej.

— Rzym, 17. czerwca. Z Durazzo nadeszła wia­
domość, że powstańcy oblegają miasto. Książę za­
chowuje zimną krew i odwagę, jak przystoi na o- 
brego żołnierza niemieckiego! (Z wyjątkiem owe; 
sromotnej ucieczki na okręt austryacki i jeszcze sro- 
motniejszego powrotu do stolicy na wezwanie pow
stańców). .. ,.

__Durazzo, 17, czerwca. Powstańcy ostrzeliwali
miasto do późnego wieczora, cofnęli się wreszcie pod 
osłoną nocy. Siły zbrojne powstańców wynoszą 
przeszło 30C0chłopa. W ostatniej walce padło po 
stronie wojsk rządowych 100 i kilkunastu ludzi.

— Wiedeń, 17. czerwca. Wojska rządowe pod 
dowództwem Achmeda Beja odniosły zwycięstwo 
nad powstańcami pod miastem Tirana, które prze­
szło w posiadanie zwycięzców. Część powstańców 
złożyła broń i prosiła o wyjednanie u księcia amne- 
styi. — Powstańcy zbierają swe siły i zamierzają 
znów uderzyć na stolicę.

Anglia w Albanii.
— Londyn, 17. czerwca. Anglia wysyła drugi 

okręt wojenny na wody albańskie. Po przybyciu na 
miejsce wysadzi okręt na ląd silne oddziały wojska 
angielskiego, które pozostaną w Albanii aż do zapro­
wadzenia porządku w całym kraju.

D o b r z e  r o c w 'm ę t y

i n t e r e s  r z e ź n i c k i
w Poz™»« i u (w centrum mia­
sta jest tanio do nabycia.

Pierwszorzędne urządz. skła­
dowe z maszynami pędzonvmi 
elektryczną siłą motorową. Dzie­
rżawa przystępna. Zgłoszenia 
do Ekspedycyi „Gazety Rzeźn.“ 
pod nr. 199.
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Rodacy!
kupujcie u tych, co we 
Waszej gazecie ogłaszają
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Gdańsk» 16. czerwca 1914.

Spędzono na targ': 126 sztuk rogacizny, 1122 świń, — 
chudych, 223 cieląt, 154 owiec, — kóz, — prosiąt.

Za 50 kg. żywej wagi płacono:

Woły.
a) pełnom. op., najw. wart. rzeź., kt.nie chodź, w jarz. — mk.
b) pelnomięsiste opasy, 4-letnie do 7-letnie — „
c) młode mięsist. niedopasione oraz starsze dopaś. — „
d) średnio karmione młodsze i dobrze karm. starsze —33 „

Buhaje.
a) pełnom.. wyrosłe, najwyższej wartości rzezalnej — mk.
b) pełnomięsiste, młodsze - 40 —42 „
c) średnio karm. młodsze i dobrze karm. starsze 35—39 „
d) licho karmione - - - - -  —33 „

Jałówki i krowy.
a) pełnomięsne upasione jałówki najwyższej wart. — mk.
b) pełnom, upas. krowy, najw, wart. rzeźn. niżej 7 lat 38—40 „
c) star. upas. krowy i jałówki słabo rozwiwinięte - 34—37 „
d) średnio karmione krowy i jałówki - - 28—33 „
e) licho karmione krowy i jałówki - - —25 „

Licho karmione bydło młodociane — mk.

Owce. T  u c z o ne w o w c z a r n i :

a) tuczone jagnięta i młodsze skopy - - 40—41 „
b) tar. skopy, gor. tucz. jagn- i dob. żyw. mł. maciorki 36—38 „
c) średnio żywione skopy i maciorki - - —30 „

Cielęta.

a) t. zw. „dopellendry“ wybornie upasione - 65—72 „
b) cielęta wybornie upasione - - - 55 — 58 „

c) średnie cielęta upasione i wyborne sysaki
d) poślednie cielęta upasione i dobre sysaki
e) Uchę sysaki -

- 48-54
- 40-47

—35

Świnie.
a) świnie tłuste ponad 150 kg -
b) pelnomięsiste od 120—150 kg
c) pełnomięsiste od 100 — 120 kg
d) pełnomięsiste od 80—100 kg
e) pelnomięsiste niżej 80 kg -
f) maciory tuczne . . . .
g) maciory i nieczyste wieprze

42-43
41-44
40-43
39-42
3 7 -  40
3 8 -  40 
33-36

Przebieg targu: Bydło rogate 
owce średnio, świuie spokojnie.

spokojnie, cielęta słabo,

Berlin, 16. czerwca 1914.

Dzisiejsze ceny hurtowne mięsa, 
zwierzyny i drobiu.

(Urzędowe sprawozdanie dyrekcyi miejskiej targowicy.)

M i ę s o :  Dowóz dostateczny, interes spokojny, ceny bez 
zmiany.

D z i c z y z n a :  Dowóz dostateczny, interes spokojny,
ceny prawie bez zmiany.

D r ó b :  Dowóz obfity, interes spokojny, ceny prawie 
bez zmiany.

W o ł o w i n a :  z wołów za 53 kg. Ia 72 — 82 mk., Ha 
66—70 mk., I l ia  57—66 mk., z buhai la 63—76 mk., Ha 
60—64 mk., z krów tłustych 45—55 mk., chudych 35—45 mk.;
z bydła młodoc. 65 —70 mu... holend. 50 -69 mk., duńsk.--------
mk.; z buhai duńskich 55 —68 mk. C i e l ę c i n a :  z t. zw. 
Doppellenderów 110—130 mk.; z cieląt tucznych la  83—100 mk., 
Ila  75-85 mk., licho karmionych 40—60 mk. S k o p  o w i n a :  
ze skopów tucznych 90—92 mk., z skopów la 78 —89 mk.. Ila  
70—78 mk., z skopów austrał. — z owiec 78 - 83 mk. W i e ­
p r z o w i n a :  tutejsza 48 —54.

Zw ierzyna i dzikie ptactwo:
S a r n i n a :  la 0,45-0,55 mk,, Ila  0,20—0,35 mk., j e le ­

n i n a : la  0,60 —0,75 mk., Ila  30 —55 mk., z c i e l a k ó w
— mk., d a n i e  l i  na la 0,60 —0,00 mk, Ila  0,-----0 ,—

mk., z c i e l ą t  0,00—0,00 mk., d z i c z y z n a  la  0,30—0,40 mk., , 
Ila  0,15—0,25 mk., z w a r c h l a k ó w  0,00 -0,00 mk. za funt. I 
K r ó l i k i ,  duże 0,60 —0,80 mk. K a c z k i  dzikie la 0, —0,— ' 
mk., Ila  0, —0, mk. C y r a n k i  0,-----0,— mk. K u r o ­
p a t w y .  młode la  duże 0,00 mk., mniejsze 0,00 mk-, starki 
0,00—0,00 mk. B a ż a n t y  koguty, młode la 0,00 —0,00 mk.
Ila  0,03 0,— mk., stare 0,00—0,— mk., kury 0,-----0,— mk.
B e k a s y  la  0,03—0,00 m k, Ila  0,00—0,00 mk. Z a j ą c e ,  du­
że 0,03—0,00 mk., średnie 0,00 —0,00 mk., małe 0,03 —0,00 mk. 
za sztukę.

Drób żyw y:
K u r y  tutejsze 2,10—2,70 mk. K u r c z a k i  tutejsze I  a 

0,60—1,25., Ila  0,00 —0,03 mk., zagrań, starsze 0,03—0,00 mk, 
G o ł ę b i e  0.40—0,50 mk. za sztukę.

D rób bity:

u ę b i  паши. ia u.uu -u,ou шк., na шк., z zuiaw,
nadnoteck:ch la  0,55—0,65 m k, Ila  0,00 —0,00 mk. za pół kg. 
za sztukę — mk., z żuław nadwarteńskich 0,00—0,00 
mk. I n d y k i  tutejsze la 0,00—0,— mk., Ila  0,00—0,00 mk. 
za pół kg.

Hamburg, 16. czerwca 1914.

Sm alec ameryk. Steam 
oclony), smalec miejski 59,'A.

50,6/e, Chamberlain 
Spokojna.

52,'/s (nie-

1

Kolonialista i Drogerzysta
z dodatkiem „ G a z e t a  D e s t y l a t o r s k a “  wychodzi 
co sobotę. Przedpłata kwartalna 1,50 mk.

Gazeta Rzeźnicka

Tygodnik Szewski
wychodzi co sobotę. Przedpłata kwartalna wynosi 
1,20 mk.

Piekarz i Cukiernik
wychodzi 3 razy w tygodniu. Przedpłata kwartalna 
wynosi 2,50 mk.

■ Numery okazowe wysyła darmo i franko

wychodzi co sobotę. Przedpłata kwartalna wynosi 
1,50 mk.

ftydaianictiao Gazet Rzemieślniczych i Kupieckich A. Klóskowski Poznań-Posen Ul. 6
Poszukujemy wszędzie agentów, którym pładmy wysoka prowizye.

W iflk a  Berlińska nr. j j
Gr. Ber linerstr .76

Pierwsza Poznańska Fabryka j
wyrobów siodlarskich

istn ie jąca od r. 1875. poleca juko znane, a na wysta­
wach odznaczone specyalności zawsze gotowe na składzie, 

resp. na zamówienie: (4
Szory, pojedynki piersiowe lub_ chomontowe z ró -  
inem i okuciami w  stylu angie lsk im  lub wie*  
deńshim, dalej wszelkiego rodzaju dery  zimowe, 
la towe  oraz nieprzem akalne , tudzież bandaże ,  
kapy, szczotki, g rz eb ie lce  i angie lsk ie  m a-  
-  -  -  -  szynki do strzyżen ia  koni. -  - -  *

Kufry, kuferki w szelk iego rodzaju, iorhy i torebki, 
baty, oraz w sze lk ie  przyhory do ja zd y  pow ozow ej.

LEON PLUCIŃSKI
Ul. św. Marcina 52/53. Tel. 1060.
Medal srebr. na wyst. łowieckiej i medal zloty na ostatniej wyst. toruńskiej.

g

Czeladź rzeźnicką i uczni najszybciej i naj­
pewniej znaleźć

można przez ogłoszenie w „G azecie R zeźn ick iej“ , 
którą otrzymują wszystkie polskie przedsiębiorstwa rze- 
źnickie w żabot ze pruskim.
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a F isc h b a c h  & Câ= Stary°Ryn"k 55
polecają w  wielkim i gustownym w yborze  [118

oraz wszelk ie  inne artykuły męskie.
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I 5 s z f u k l 2 ^
z papierośnicą.

Rzeźnicy! kupujcie u tych, co w Waszej 
gazecie się ogłaszają.
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Mechaniczna fabryka tytek
Hurtowny skład  papieru i  maferyaMw piśmiennych

Fabryka zeszytów i  ks/gg kontowych 
D ru k a rn ia

ulica św. ŻĄarcina nr. 27. 57

Ścięgna wołowe (żyły) ctr. 9 mk. 
Ia św. solone skóry wieprz. 15 „ 
świeża słonina do kiełbas 45 „ 
solona słonina do wędź. 54 „ 

Wszystko przez zaliczkę tu 
z tąd wyłącznie opakunku. (160 
F ra n i  Ścholz, H am bu rg6.

E R N S T  G E S S N E R ,  
kom isowy handel bydła 
Spec. i B yd ło  ciężkie. ?

Rseźnia (Schlacbthof) Chemnitz.

с/э
ы'ora

VnO
СЛ•O

!

PAPIER
z drukiem 1 bez druku
polecam przy zaliczce 
gw arantu jąc:
Pergamin srebrnobiały, przej­
rzysty i nieprzepuszczsjący 
tłuszczu za centr. 23,00 mk. 
Papier pergament. Î. 20,00 mk.

„ „ II. 19,00 mk.
Pergament. satin, imit.

biały za 18,50 mk.
Papier imit. pergament.

biały za 13,OD mk.
Biały papier 11,50 mk,
Aparaty do oddzier.papieru

„ S p a r z a m " .  >>7
Papier na wałkach stosowny 

do wszyst. system.
Papier do pakowania (Gou­
dronné) w wałk. za ctr. 13,50 m. 
Papier do pakowania 
brunat. gład. w arkusz. 12,50 m. 
Papier do pakowania 
szary w ark. za centr. 11,00 m. 
Szpagat do wędlin (czysto 

konopny) w pasmach 
i kłębkach,No: 2,3,4 
za kilo 2,15 m.

Sól do p ek l, nadająca 
czerwoność, paczka 
poczt. 7>50 m.

Sól do wyrób, mięsn., 
nadająca czerwoność 
paczka poczt. 9,50 m*

Saletra potasowa la., 
nadająca czerwoność 
paczka poczt 3,75 m.

Ewald Noack, Magdeburg

ó mk za sztukę.

1 1  s e i n

D. R.

Lepsze od wszystkich systemów. Skóh1 
się nie wysmyknie i nie uszkodzi.

Karl Feurer, fahr, narzęd^ 
Schw aigern  (W ürttem berg f>

Świnie! Świnie}
Jestem zawsze odbioreą i  każda ilość

świń przy stałych cenach począwszy od '80 do 200 funtów p Z \ e  
wagi, biorę także świnie w handel komisowy. Kupuję też 

celem ich badania.

Rnion Eggenfurtner, 1‘ä S Ä « *
München, L indw urm strasse 24/2.

Adres telegr.: Eggenfurtner, Müncho«.
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